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POWRÖT NUNCJUSZA APOSTOLSKIEGO

N uncja tura  apostolska w  P olsce, będąca s ta łym  p rzedstaw i­
c ie lstw em  B iskupa  R zym sk ieg o  p rzy  K ościele p a r tyku la rn ym  
oraz jednocześnie p r zy  państw ie  i jego rządzie, ustanow iona  
w  1555 r. za p o n ty fik a tu  Paw ła IV  i rządów  króla  Z y g m u n ­
ta II  A ugusta , po raz p ierw szy  została za m kn ię ta  w  1796 r., 
k ie d y  to  —  po trzec im  rozbiorze P olski —  n u n c ju sz  apostolski 
został zm u szo n y  do opuszczenia kra ju . Pow rócił on do W a r­
sza w y  dopiero po 122 latach n iew oli narodow ej. Po raz drugi 
za m kn ię to  nun cja tu rę  apostolską w  W arszaw ie w e w rześn iu  
1939 r. w  zw ią zku  z  opuszczen iem  sto licy  i  P olski p rzez rząd  
i  ca ły korpus d yp lo m a tyc zn y , spow odow anym  zb liża ją cym  się  
n ieb ezp ieczeń stw em  w o jen n ym .

N u n c ju sz  aposto lsk i —  m im o  sw ej gotbwości —  nie  w rócił 
do P o lsk i bezpośrednio po zakończen iu  drug iej w o jn y  św ia to ­
w ej. Z dan iem  tych , k tó r zy  po w o jn ie  ksz ta łto w a li n o w y  obraz 
p o lity czn y  Polski, o tw arcie n u n c ja tu ry  w  W arszaw ie było  zbę­
dne. A b y  uw iarygodnić to  stanow isko , T ym cza so w y  R ząd J e d ­
ności N arodow ej w  d n iu  12 w rześn ia  1945 r.,. podejm u jąc n ie ­
form alną  uchw ałę, ośw iadczył —  k u  w ie lk iem u  i pow szechne­
m u  zaskoczeniu  —  że ko n ko rd a t po lski z  1925 r. n ie  obow iązu­
je , rzekom o  z  w in y  S to licy  A posto lsk ie j. O znaczało to, że s to ­
su n k i d yp lo m a tyczn e  m ięd zy  S tolicą  A posto lską  a Rzecząpo- 
spolitą  P olską zosta ły  fa k ty c zn ie  zerw ane.

N ie prow adzono jed n a k  p o lity k i spa lonych m ostów . Z  cza­
sem  zaczęły  się ograniczone ro zm o w y m ięd zy  przedstaw ic ielam i 
rządu  P R L  i przedstaw icielam i E piskopatu  Polski. Powołano  
K o m isję  M ieszaną. Od 1956 ' r. zaczęła fu nkc jonow ać K om isja  
W spólna P rzedstaw icieli R ządu i Episkopatu .

B y ły  te ż  p róby bezpośredniego zb liżen ia  m ięd zy  S to licą  A p o ­
sto lską  i rządem  P R L . W e w rześn iu  1974 r. zosta ł pow ołany  
Zespół do Spraw  S ta łych  K o n ta k tó w  Roboczych S to lic y  A p o ­
s to lsk ie j z  R ządem  P R L , k tó rem u  przew odn iczył arcyb iskup  
L u ig i Poggi, n u n c ju sz  apostolski do specja lnych  poruczeń, a od
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19 kw ie tn ia  1986 r. —  arcyb isku p  Francesco Cólasuonno. Po 
stronie po lskiej u tw orzono  Zespńól do Spraw  S ta łych  K o n ta k ­
tó w  R oboczych R ządu P R L  ze Stolicą A posto lską , pow ierzając  
jego k ierow n ictw o  m in is tro w i pełnom ocnem u K a ń m ierzo w i· 
S za b lew skiem u , którego  późn ie j (4 V I  1982) zastąpił m in is ter  
J e r zy  K uberski. Z espo ły  te  postaw iły  sobie za cel norm alizację  
sy tu a c ji Kościoła ka to lickiego  w  P R L.

S to lica  A posto lska  p rzyw ią zyw a ła  duże znaczenie do w zn o ­
w ienia  stosunków  d yp lo m a tyczn ych  z Polską. J u ż  w  m a ju  
1978 r. P aw eł V I  ozna jm ił P rym asow i Polski, K siędzu  K a rd y ­
na łow i S te fa n o w i W y szy ń sk iem u , w olę w ysłania  do W arszaw y  
sw ojego stałego przedstaw iciela  w  charakterze delegata apo­
sto lskiego. Tego rodza ju  zam iar w yra ził Jan  P aw eł I.

W  szczególny  sposób w zn o w ien iem  pełnow artościow ych  s to ­
su n kó w  d yp lo m a tyc zn ych  b y ł za in teresow any Jan  P aw eł II. 
Z  pew nością rozm aw iał o n ich  z  n a jw y ższy m i w ładzam i P R L  
w  czasie sw o je j p ie lg rzym k i do kra ju  i p rzy jm u ją c  ich w  W a­
tyka n ie . O m e ry to ry c zn y m  znaczen iu  tych  sto sunków  m ó w ił 
w  dniu  14 czerwca 1987 r. w  W arszaw ie podczas spo tkan ia  z 
K onferencją  E p iskopa tu  Polski. L is t Ojca Św iętego  do K siędza  
K ardyna ła  Józefa  G lem pa, Przew odniczącego K o n feren c ji E pi­
skopa tu  P olski, noszący datę 11 kw ie tn ia  1989 r. (opub likow any  
2 lipca), zaw ierał zapow iedź rych łego  i pełnego w znow ienia  
s to su n kó w  d yp lo m a tyczn ych . W znow ien ie  to  nastąpiło  w  dniu  
17 lipca 1989 r., dw a m iesiące po ukazan iu  się u s ta w y  o stosun­
k u  P aństw a do Kościoła kato lickiego  w  P R L . O fic ja lny  ko m u ­
n ika t w  te j  spraw ie in form ow ał:

„Stolica A posto lska  i Polska Rzeczpospolita  L udow a, bio­
rąc pod uuoagę ch lubne, w ielow iekow e tra d yc je  w ięzi is tn ie ­
jących  m ięd zy  narodem  po lsk im  a Stolicą A posto lską  oraz 
pragnąc rozw ijać w za jem n ie  p rzy ja zn e  sto sunki, postanow iły  
co następuje: w  dn iu  d z is ie jszym  zostają w znow ione s to su n ­
k i d yp lo m a tyczn e  m ięd zy  P olską i S to licą  A posto lską , w  
randze N u n c ja tu ry  A p o sto lsk ie j ze s tro n y  S to licy  A posto l­
sk ie j i A m basady ze s tro n y  P o lskiej R zeczypospo lite j L u d o ­
w e j”.
W zw ią zku  z p o w yższym  Ja n  Paw eł II w  dn iu  26 sierpnia  

1989 r. ustanow ił n u n c ju szem  aposto lsk im  w  R zeczypospo lite j
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P olskiej ks. prałata Józe fa  KOWALCZYKA, w ynosząc go je ­
dnocześnie do godności a rcyb iskupa  ty tu la rn eg o  H eraklei. N o­
w y  n u n c ju sz  p rzy b y ł do W a rsza w y w  dniu  23 listopada 1989 r.

T a k  w ięc po 44 latach p rzerw y  w  fu n kc jo n o w a n iu  n u n c ja tu ­
ry , licząc praw nie od dnia ukazania  się w y że j w spom nianej 
u ch w a ły  Tym czasow ego R ządu Jedności N arodow ej, i po 50 
latach fa k ty c zn e j nieobecności doszło do pow ro tu  nuncjusza  
apostolskiego do W arszaw y.

M ożna zapytać, co da K ościołowi ka to lick iem u  w  Polsce 
w znow ien ie  sto su n kó w  d yp lo m a tyc zn ych  m ięd zy  Sto licą  A p o ­
sto lską  a Polską? P rzecież E piskopat P olski, p rzez 50 lat po ­
zb a w io n y  przedstaw iciela  papieskiego w  sw oim  K ościele, da­
w ał sobie znakom icie radę z  k ierow an iem  K ościołem  p a r ty k u ­
la rn ym  i za ła tw ian iem  ko n ieczn ych  spraw  pub licznych . M ożna  
n aw et pow iedzieć, że do tychczasow a sy tuacja  Kościoła w  Polsce 
w p łyn ęła  na silną in tegrację  E p iskopa tu  Polskiego. To fa k t. 
A le  ten że  Episkopat, na czele ze sw o im i prym asam i, znaczną  
część sw oich sił i czasu pośw ięcał spraw om  p u b lic zn ym  K o ­
ścioła w  Polsce, n iek ied y  n a w e t ko sztem  spraw  d iecezja lnych . 
Trzeba  te ż  pam iętać, że P rym as P olski o trzym a ł sw oje n a j-  
specja ln iejsze upraw nienia  „ob reru m  tem p o ru m q u e  discrim ina  
ac praesertim  gravissim as prop ter rei veh icu laris d ifficu lta te s”, 
a d e k re ty  S to licy  A p o sto lsk ie j będące podstaw ą ty c h  u praw ­
n ień  m ia ły  w ym o w n ą  arengę „Extraordinaria ad iuncta”. M oż­
na w ięc spodziew ać się, że pow ró t nuncjusza  apostolskiego  
będzie oznaczał pow rót do norm alności w  życ iu  Kościoła ka to ­
lickiego w  Polsce. Co jed n a k  n ie znaczy , że obecność nuncjusza  
zw o ln i E piskopat P olski od tro sk i o ponaddiecezjalne spraw y  
Kościoła. N o w y K odeks Praw a K anonicznego żąda ścisłej 
w spółpracy m iejscow ego ep iskopa tu  ze sw o im  n u ncjuszem .

Z  ko lei m ożna zapytać, co pow rót n uncjusza  apostolskiego  
do W a rsza w y da Polsce? P rzede w szy s tk im  w skrzesi chlubne  
tra d ycje  w ięzi, istn iejące od w ieków  m ięd zy  narodem  po lskim  
a Stolicą A postolską . Naród, k tó ry  by  lekko m yśln ie  zrzek ł się 
sw oich tradycji, p o zb y łb y  się sw o je j tożsamości. W  ty m  sensie  
obecność w  Polsce dyp lom atycznego  przedstaw iciela  S to licy  
A p o sto lsk ie j u w yp u k la  e lem en t tożsam ości narodow ej, ja k im  
je s t Kościół ka to licki, k tó ry  w  ciągu w ieków  n a b ył m oralne
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praw o do istn ienia  w  kra jobrazie  Polski. W reszcie obecność 
n uncjusza  apostolskiego jes t ko rzy stn a  dla Polski, g d y  się zw a­
ży , że ogólnym  celem  d yp lom acji papieskie j jes t przyczyn ian ie  
się do rozw iązyw ania  prob lem ów  o charakterze m o ra ln ym  i 
spo łecznym , popieranie postępu  oraz pokojow ego w spó łistn ie­
nia  narodów i w spółpracy m ię d zy  państw am i, ochrona godności 
lu d zk ie j oraz podstaw ow ych  praw  człow ieka  i rodziny , troska  
o rozw ój człow ieka zgodnie z jego pow ołaniem  —  a w ięc to 
w szys tko , co pow szechnie u zn a je  się za w artości ogólnoludz­
kie.

Z e  obecność dyp lom atycznego  przedstaw iciela  B iskupa  R z y m ­
skiego  je s t po trzebna w  d zisie jszych  państw ach, św iadczy fa k t  
u trzym y w a n ia  przez Sto licę A posto lską  sto su n kó w  dyp lo m a ­
tyc zn y c h  z  120 kra jam i, nie licząc organizacji m iędzynarodo­
w ych . T y lk o  za p o n ty fika tu  Jana Paw ła II zostało u tw orzonych  
ponad 30 n o w ych  przedstaw ic ie lstw  d yp lo m a tyc zn ych  S to licy  
A posto lsk ie j.

Dla Ojca Św ię tego  pow ró t nuncjusza  do W a rsza w y jes t 
realizacją na turalnego i n iezbyw a lnego  praw a do obecności 
w  św iecie, w yn ika ją ce j z  posłannictw a C hrystusow ego. Dla nas 
w szys tk ich  zaś jes t unaoczn ien iem  praw dy, iż B isku p  R zy m sk i  
je s t źród łem  i fu n d a m en tem  jedności ta k  b iskupów , ja k  i rzesz  
w iern ych  w  Polsce.

Po w znow ien iu  sto su n kó w  d yp lo m a tyczn ych  m ięd zy  Stolicą  
A posto lską  a Rzecząpospolitą  P olską przedstaw ic ie lem  R zeczy­
pospo lite j p rzy  S to licy  Ś w ię te j został w y że j w spom niany Je rzy  
K u b ersk i, a następn ie  —  w  m a ju  1990 r. —  prof. H e n ry k  K u -  
p iszew ski, ściśle zw ią za n y  z  W yd zia łem  Prawa K anonicznego  
A T K .

Ich  E kscelencjom , N u n cju szo w i A posto lsk iem u , A rc y b isk u ­
pow i Jó ze fo w i K o w a lczyko w i, oraż A m basadorow i H en ryko w i  
K u p iszew sk iem u , społeczność kanon istów  w arszaw skich  składa  
ja k  najlepsze życzenia .

Ks. T adeusz P a w lu k


